
Czy miłujesz mnie więcej
Św.  Paweł  w  Hymnie  o  miłości  pisze,  że  miłość  nigdy  nie
ustaje.  Dzisiaj  w  Ewangelii  znajdujemy  potwierdzenie  tych
słów, gdy Pan Jezus trzykrotnie pyta św. Piotra: Czy miłujesz
Mnie, czy miłujesz Mnie więcej? To chyba należy do istoty
miłości, że nigdy nie ustaje. Miłość, która ustaje, która w
jakimś momencie ?spoczywa na laurach? przestaje być miłością,
zaczyna  być  gehenną  nie  do  zniesienia.  W  dniu  jubileuszu
małżeńskiego żona pyta męża: Kochanie! Czy masz dzisiaj jakieś
szczególne życzenie? Na to mąż odpowiada żonie: chciałbym,
żeby  dalej  było  dokładnie  tak  samo  jak  dotąd.  Wtedy  żona
odpowiedziała mężowi: jeśli ma być dokładnie tak samo to ja
już  tego  nie  wytrzymam  dłużej.  Widocznie  to  małżeństwo  w
jakimś  momencie  przestało  być  pasją,  wzajemnym  szczęściem,
wspólnym budowaniem, a zaczęło być wegetacją we dwoje. Tak się
dzieje, gdy miłość ustaje. Gdy człowiek nie potrafi już kochać
więcej. Gdy zaczyna się miłością nudzić. Dokładnie to samo
dotyczy miłości człowieka względem Boga. Jeśli ta ustaje, to
budzą się najgorsze demony; nienawiść, letniość, bylejakość,
przyzwyczajenie, niezdolność do szczerej skruchy i żalu. U
bardzo  wielu  ludzi  ich  miłość  do  Boga  dawno  ustała,  a
pozostała  już  tylko  statystyka  albo  stagnacja  –  jestem
wierzący.
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